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B e z r o b o t n i  obl&gli r a tu sz
„Dzień Pomorski" donosi; wzburzonych, oświadczając, że Za- 
Wczoraj w gmachu Ratusza rząd Miejski jutro przystąpi do 

grudziądzkiego doszło do pożało- wydawania bezrobotnym węgla.
Wania godnych wypadków, które 
Pociągnęły za scbą poturbowanie 
dwóch funkcjonarjuszów policj’ 
i przytrzymania w areszcie poli­
cyjnym kilkunastu osób spo­
śród bezrobotnych. Przebieg zaj­
ścia był następujący:

Od samego rana w korytarzach 
Ratusza, zw iaszcza w części par­
terowej, gdz'e mieści się Wydzia! 
Opieki Społecznej, gromadzić s.ę 
zaczął tłum bezrobotnych, który 
wkrótce urósł ao liczby kilkuwt 
osób. Urzędników magistrackich 
przyzwyczajonych zresztą do te­
go rodzaju widoku, uderzyło jed­
nak, że wśród tiumu wiaziało się 
sporo zupełnie obcych twarzy, a 
Więc ludzi, Którzy wedle wszel­
kiego prawdopodobieństwa do­
tychczas z akcji zapomogowej me 
korzystali, a może nawet częścio 
wo w< góle nie byli mieszkańcami 
Grudziądza,

W pewnej chwili z zebr ar ego 
tłumu padać zaczęły podburzają­
ce okrzyki z żądaniem dania bez 
robotnym węgla. Okrzyki stawa­
ły się coraz głośniejsze, w koóeg 
zaś zaczęto gwałtownie dobrać 
Się do zamkniętych drzwi Wydzia­
łu Opieki Społecznej. Wówczas 
do bezrobotnych w\vszedł naczel­
nik Wydziału Opiekj Społecznej p. 
Tałarczyk i zaczął uspakajać

Zamiast jednak spodziewanego u- 
spokujenia, słowa te wywołały 
wręcz odwrotny skutek —  miano­
wicie zaczęto coraz głośniej do­
magać się nietylko węgla, lecz i 
chleba oraz Wogóle zwiększenia 
doraźnych zasiłków-

Ponieważ tłum stawał się co­
raz bardziej natarczywy, w celu 
przywrócenia porządku wezwano 
policję. To dolało jeszcze więcej 
oliwy do ognia. Ktoś pochwycił 
stojąco na korytarzu krzesło; w 
mig krzesło połamano na kawałki 
& grupa bezrobotnych, uzbciona w 
edlamki drzewa, natarła na przy­
byłych policjantów. Wywiązała 
się walka, w której trakcie dwaj 
posterunkowi Weber i Wolant zo­
stali tak silnie pobici, że musieli 
następnie udać się do lekarza.

W końcu policji udało się przy- 
wrócić porządek. Przytrzymano 
przytem i osadzono w areszcie po­
licyjnym kilkanaście osób, — 
przypuszczalnie głównych podże­
gaczy'

Niewątpliwie wszyscy rozumie­
ją, że wśród grudziądzkich bezro­
botnych panuje duże rozgorycze­
nie spowodu długotrwałego braku 
pracy I środków do życia, trud­
no jednak oprzeć się wrażeniu, Ae 
w opisanym wyżej wypadku dzla-

Oficer p rzrti sgdem
za z e s t r z e l e n i e  p l u t o n o w e g o

KRAKÓW, 12.2. — Przed Woj 
skowym Sądem Okręgowym nr. 5 
w Krakowie stanał dziś podpo­
rucznik Grzegorz, oficer zawodo­
wy 2 dyonu artylerji konnej z 
Dubna, który w nocy z 31 grud­
nia na 1 stycznia b. r. około godz. 
2 ej zastrzelił w Rybniku przed 
iawiarnią „Apollo", plutonowego 
Chr arnika. Podporucznik Jerzy 
Grzegorz urodził się w roku 1911 
w Ei brku na Śląsku Opolskim.

oskarżania zarzuca mu, że 
W’ dn:u l-gpjstycznią w nocy oko- 
‘- godz. 2 ej w Rybniku, gdzie 

Lj ł na urlopie odpoczynkowym : 
wychodzeniu z kawiarni 

„Apollo" razem ze ś. p. plutcno- 
lJm Franciszkiem Chromikiem,

spowiedzi na słowa oskarży­
cielki prywatnej Marji Chromiko 
wej, żony r'utonoweg0 Chromi­
ka: „Co mąż zawinił? O co cho­
dzi? Z; co go pan a r e s z tu je ? "_
odtrącił ręką oskarżycielkę p r y - ;

watną Chromikową, naruszając 
w ten snosób jej nietykalność cie 
leśną, czem dopuścił się występ­
ku przeciwko żyt u i zdrowiu 
z art. 239 par. 1 k k. za co powi­
nien ponieść karę w myśl przepi­
sów tego prawa; 2) ped wp.ywem 
silntgo wzruszenia wywołanego 
podchmieleniem alkoholowem po­
budliwością swego charakteru o- 
raz zdyscyplinowanem zachowa­
niem się denata ś. p. p'utonowego 
Chromika, zabił go w ten sposób. 
|e na ulicy przed kawiarnią „A- 
pollo" dał do denata nwa strzały 
z pistoletu Mauser, co spowodo­
wało krwotok piuc i wątroby, ś. 
p. plutonowy Chromik zmarł o g. 
14.15 w szpitalu. Podporucznik 
Grzegorz dopuścił się tem zbrod­
ni przeciwko życiu i zdrowiu z 
art. 225 pa?-. 2 k. k.. za co powi­
nien ponieść karę w myśl tego 
przepisy karnego, przv zastoso 
waniu art. 25 par. 1 k. k.

S k ? n  w  o g ró d ku
D a l s z e  ś l e d z t w o  t r w a

P O Z N A *, 12.2. — W sprawie 
wykopanego skarbu w ogródku 
posesji przy ul. Piłsudskiego nr. 
55, której właścicielkami są sio- 
eiry pp. Stefanja i Henryka 
Flaum. dowiadujemy się obecnie 
c astępujących szczegółów.

Franciszek Gartmann, ogrod 
roi* - eksporter, który złoto, znale 
z one przez Nowaka, zamienił w 
„Bang ftlr Handel u ud Gewerbe 
"ta złote polskie, uzyskana sumę 
w wysokości ponad 8 tys. zł. wy­
płacił siostrom Flaum, czemu

Natfel „M onopol”
“ 1" t-omem publicznym

i a f^RfZąd, uprawiany w hote­
lu „Monopol" przy ul. Marszał­
kowskiej 106 zasiedli dziś na ła­
wie oskarżonych właściciel hotc-

kJ s j  npoZnjre X C:a’ cta-'
Hotel £ ? ,  oecjalnTe1 n f  
wi, rrzycztm ,r jers y 2 “ ' 
łatwiema parkom, w razi , gav 
£ raziła im komrcia pol^ji. w j  
czas tylnerr. wejściem wyprowa- 
uzano parki do sąsiedniego kina 
„Aiuillo". Nadto na warc .e s.ai 
przed bramą kobieta i sygnalizo­
wała zbliżanie się policji.

Z zeznań Kierownika wydziału 
bezpieczeństwa wynika, że hotel 
„Monopol" utrzymywał s ę  wy­
łącznie z wynajmowania pokojow 
ao uprawiania rozpusty, u. w 
1934 r. poaczas zjazdu Polaków 
Ameryki nie chciał udzielić ain 
jemiego pokoju, oświadczając, że 
to się nie opiaca, bo „w inny spo 
sób mogą zarobić po 5 zl. za go 
dzinę".

zawuzięcza, że sąd go bez kaucji 
po przesłuchaniu zwolnił. Tem sa 
m< m panie Flaum nie mają juz 
żadnych pretensyj cywilne - praw 
nych wobec p. Gurtmanna

Panie Flaum jednakże nie są z 
tego zadowolone, że otrzymały ty! 
ko ekwiwalent znalezionego skar 
bu w złotych polskich, twierdząc, 
że mają prawo żądania skarbu w 
tym stanm, jak po znaleziono

No w ik przebywa nadal w a- 
reazcie śledszym, a to z tego po­
wodu, ponieważ pew ne poszlał i 
wskazują na to. że poza złotem, 
znalazł w skrzynce również dro 
gocenną biżuterję, do czego jed­
nak przyznać się nie chce. Twier­
dzi mianowicie, że znalezione 
przez policję przy rewizji domo 
wej pierścienie nie pochodzą z 
wykopanej przezeń skrzynki. 
Pierścienie te —  opowiada —  ka­
zał u jubilera wykonać z dwóch 
złotych monet.

Nowak twierdzi także, że nie 
szukał dla siebie w okolicy Pozna 
nia posiadłości, którą zamierzał 
zakup.ć. Tymczasem jest dowie­
dzione, że przy poszukiwaniu od 
powieaniego gruntu pośredniczył 
mu niejaki Bartkowiak z Dop;e 
wa.

Śledztwo jeszcze me jest ukoń­
czone, ale jest na dobrej droaze, 
a główny świadek ma widoki na 
uzyskany nagrody, wyznaczonej 
ta wykrycie sprawcy.

lali jacyś świadomi mąc ciele, 
którym z tych, czy innych wzglę­
dów zależy na sianiu niepokoju i 
wywoływaniu awantur. Specjalnie 
w’ tej chwili, kiedy czynione aą 
nieustanne wysiłki w kierunku 
ruszenia z miejsca sprawy Pe-Pe- 
Oe i k.edy wysiłki te zaczynają 
dawać pierwsze konkretne rezul­
taty, bezrobotni grudządzcy po­
winni zdobyć się na spokój i zim­
ną krew, aby nie utrudniać wła­
dzom miejskim i oez tego trudnej 
sytuacji.

Rada miasta W ło cław ka

Ucfcenliła znieść ubój rytualny
Sprawa zniesienia uboju rytual­

nego staje się coraz bardziej po 
wszech na. Jest to konieczność go 
spodareza. która mimo uchwmł 
żydowskich o Dostach, musi zna­
leźć swój wyraz.

Ostatnio, coraz częściej zapa­
dają uchwały rad .miejskich, po­
stanawiające zniesienie uboju 
oarbarzyńskiego. Uchwały te za­
padają, oczywiście, głosami w-ięk- 
szoścj polskich członków, co nie 
zmienia postaci rzeczy.

Wymowną ilustracją, powyż-

C u m  o sile orkanu
n a d  G d a ń s k i e m  i S o p o ta m i

GDAŃSK, 12.2. Od kilku dni sza­
leje na Bałtyku burza o sile or 
kanu. Ostatniej’ niedzieli burza 
ta, połączona chwilami z dużemi 
opadami śniegu, osiągnęła swój 
najwyższy szczyt. Całe wybrzeże 
gdaćsk e zalewały olbrzymie fa 
le, wyrządzając tu i owdzie po 
ważne szkody. I tak np. deptak 
pod Wisloujściem oraz znajdują­
ce się tam krzewy zostały poważ­
cie uszkodzone.

Na falach pod Wisłoujściem i 
Westerplatte zauw-atono znaczną 
ilość desek i belek, pochodzą­

cych prawdopodobnie i  jakiegoś 
pomostu, Z pomostu w Sopotach 
ztrwały fale kilka desek. Spowo­
du silnej burzy około 50 rybac­
kich kutrów motorowych z Porno 
rza niemieckiego szukać musiało 
schronienia w porcie gdańskim. 
Załogi kutrów tych łowiły ryby 
niedaleko półwyjpu helsKiego.

W porcie i na wybrzeżu, mimo 
szalonego wiatru i przejmujące 
go zimna, znalazło sie duto lu­
dzi, którzy a zainteresowaniem 
nrzyglądali się groźnemu żywio­
łowi.

Zona i dzieci spłoniły
g d y  o jc ie c  a ie d z ia i  w  w ię z ie n iu

ŁODZ, 12. 2 (T el wł,). We wsi 
Tarzenifcwice w okolicy Piotrko­
wa stanął w płomieniach dom Lu­
cjana Żarskiego. Wozetka pomoc 
była już spóźniona Dom spalił się 
doszczętnie a wraz z nim wszyscy 
jego mieszkańcy. W domu znajdo­

wali się żona Żarskiego. 22-ietnia 
Regina, córeczka jej 4-letma Ire­
na oraz półroczny synek Wiesław.

G tiagedji dowiedział się Żar­
ski dopiero następnego dnia, gdyż 
od kilku tygodni przebvwz on w 
więzieniu w Bełchatowie.

Likw idacja bandy nicponiów
K tó rzy  w yb ija li szyu y w  pociągach

Wobec nieustających wystą­
pień chuLgańskich w okolicach 
podstołecznych polegających na 
wybijaniu szyb w pociągach da­
lekobieżnych i strzałach do pd- 
ciągów, podjęła policja pow war 
szawskiego energiczne dochodze­
nia, które doprowadziły do aresz­
towania sprawców bezprzykła­
dnych tych wyczynów.

Na terenie powiatu zatrzyma­
nych było bbsko 20 osób podej­
rzanych o udział w tych napa­
dach. W  wyniku konfrontacji z

kasjerem kolejowyln w Ząbkach, 
dróżnikami kolejowemi i podróż­
nymi, którzy odnieśli rany wsku­
tek rzucania kamieni, osadzono 
w areszcie S osoby z niejaitim 
Stanisławem Malakiem na czele. 
Będą oni odpowiadać za systema­
tyczne niszczenie mienia kolejo­
wego przez wyDijanie szyb w po­
sągach.

Ustalono, że rannym w czasie 
takiego wystąpienia, w pociągu 
Nr 743 zaążającym ż Warszawy 
do Łomży, był m. in. komisarz

Zielonedrzew o oszalałą
po w y b u c h u  p e t a r d y

KATOWICE, 12. 2 (tel. wł.j. 
Niewykryci sprawcy wrzucili pe­
tardę dc mieszkania żydówki Ró­
ży Zielonedrzewo w Katowicach 
przy ulicy Sokolskiej.

Z p p —'-aefru Zielonedrzewc 
dostała ataku szału, tak, że mu­
siano jp  przewieść do zakładu dla 
umysłowo chorych w Rybniku.

Dziś z jazd  ra b in ów
w  s p r a w i e  u b o j u  r y t u a l n e g o

Jutro o godz. 10-ej rano rozpo­
czyna się ljazd 152 rabinów j ca­
dyków cudotwórców z całej Pol­
ski. Zjazd obradować będzie przy 
ul. Twardej 6 w wielkiej sali Zw 
rabinów. Prace potrwają do poż 
ntgo wieczorr.

Wyłonione będą następujące ko 
misje; do spraw uboju rytualne 
g< uo spraw rzezaków, komisja 
polityczna, oraz komlija zbiórki 
materiałów, mających udowodnić 
że ubój rytualny jest najhumani- 
tarn.ejszy. Podzielono już nawet 
referaty. Mianowicie rauin Chanr. 
Pozner z Warszawy n:6wit będzie 
o sytuacji ogólnej, rabin Ojzer 
Grodzieński z Wilna wygłosi re 
ferat o rzezakarh, a cadyk Majfei 
z Nowego Dw-oru zapozna rabinów 
z sytuacją polityczną w związku 
ze. sprawą uboju rytualrego.

Ustalono, że przyDędą na zjazd 
znani cadycy cudotwórcy z Ale 
ksandrowa, Sochaczewa, Białej 
Podlaskiej, Radzynia i Modzie. 
Nie stawi się jednak na zjazd zna­
ny cadyk Landau ze Strykowa.

Jutro w Lzwartek. dni- 13 b. ra.. PREMIERA

»  WARSZAWSKIEJ SZCPKI POLITYCZNEJ 1936 «
płora Światopcłka-KarpiiUkiego 1 Janusza Minkiewicza

C a f  ś  C l u h i ew

który m ał zabrać głos w sprawie 
uboju rytualnego. Cadyk ten bo­
wiem zmarł dziś w nocy w Otwoc­
ku.

* •
*

Obecnie około 150 rabinów z 
Małopolski znajduje aię w Kra­
kowie, dokąd tłumnie przybyli 
cadycy i rabini na ślub Sa.omo- 
na Frenkla, syni słynnego kra­
kowskiego rabina, Symcny Fren­
kla Slub odbył łję wczoraj w sa­
li hotelu „Londyńskiego" na 
Stradumiu. Sale hotelowe nie jno 
gly pomieścić tłumnego napływu 
gości, tak, ze dla opanowania sy­
tuacji i utrzymania porządku 
przy weselnych zaoawach* spro 
wadzono straż ogniową. Uroczy­
stości ślubne trwać będą 8 dni.

Bezpośrednio po ślubie Salomo 
na Frenkla odbędą się zaślubiny 
orugiego syna ramna Frenkla, 
Który będzie się żenił z curką ra­
bina warszawskiego, A Portowa 
Na wesele m. in. przybył ■ rabin 
Spira z Munkacza na Słowaczy- 
źnie. W czasie uroczystości we 
selnycb między rabinami odbyia 
się narada na temat zgłoszonego 
d< Sejmu wniosku w sprawie znie 
sienią uboju rytualnego.

Dziś wieczorem zgromadzeni 
w Krakowie rabini opuszczają u- 
roezystości ślubne, ażeby przy­
być greirjalnie na zjazd rabinac- 
ki w Warszawie

szych uwag jest preebieg zebrania 
lady mejskiej, jakie się odbyło w 
dniu 6 b. m. we Włocławku. Mię­
dzy innemi na porządku dziennym 
było sprawozdanie komisji rewi­
zyjnej i sprawa uboju rytualnego.

W sprawozdaniu tem jasno i 
dobitnie zostały stwierdzone licz­
ne braki, niedokładności i n.ed- 
balstwa w gospodarce miejskiej, 
ra co już niejednokrotnie zwracał 
uwagę ławruk p. Michałowski, na 
rodowiec. Przy tej sposobiłoś c: 
ławnik .ów domagał się powoła­
nia specjalnej komisji, mającej 
na celu usprawnienie administra­
cji miejskiej i dbanie o oszczędne 
szafowanie mieniem publicznem 
Jeżeli się zwróci uwagę na opinję, 
jaka w tej maerji panuje wśrć J 
ładnych wszystkich ugrupowań, 
to nie ulega wątpliwości, że na tę 
jednomyślność poza życiem w du­
żym stopniu przyczyniła się zde­
cydowana i rzeczowa praca, jaką

na terenie rady miejskiej prot »* 
ózi grupa narodowa.

Jeszcie lepiej praca ta uwydat­
nia się na przykładzie w-niosku o 
uboju rytualnym, jaki giup? roi1 
rodowa wniosła w dniu 2 grud 
nia ub. r,‘

Wówczas nagłość tego wniosku 
upadła. Ale po 2 miesiącach n? 
ostatniem zebraniu mag strat wy­
stąpił z takimże wnioskiem z t' 
tylko różnicą, że sprawa powyż­
sza musi być skierowana do władz 
państwowych, gdyż rada miejska 
nie jest uprawmiona do prze pro 
wadzama podobnych uchwał.

Wniosek ten obecnie sostał jed­
nomyślnie uchwalony ptze* 
wszystkich radnych Polaków. Pro­
testowali z wielkiem oburzeniem 
jedynie radni żydzi: Fuchs i Horn 
którzy nie omieszkali wspomnieć 
o „antysemityzmie" magistratu i-, 
nawet Sejmu.

Fantastyczny rekord
P e t e r a  F . c k a

NOWY JURK, 12. 2 (PAT.).— 
W «Naw Iiaven słynny pływak amr 
rykariski, Peter Fick (Polak ł po­
chodzenia) ustanowił nowy fan­
tastyczny rekord pływacki na 
100 m. stylem dowolnym. Dystans 
ten przepłynął Peter Fick w cza­
sie 5ó,4 sek Dotychczasowy re­

kord światowy należał rowmei 
do Peter Ficka i wynosił 55.6 sei 

Na tych samych zawodach ustą 
nowiono k.ika amerykańsKiCa re­
kordów p.yweckich m. in. Var.de- 
weghe na 50 jardów Stylem 
grzbietowym uzyskał czas 27.2 
sek., a na 100 m. — 1 06,ć sek.

N orw e g 1-s?y na 5.000 ni,
S ł a n y  c z a s  K a l b a r c z y k a

GARMISCH, 12 2. (FAT.) — 
Bieg łyżwiarski na 5000 m. wy­
grał mistrz świata, Norweg Ivar 
Ballangrud, zdobywmjąe w ten 
sposób drugi złoty medal Olimpij­
ski. 3 allangrui osiągnął czas 
8:19-6, bijąc rekord olimpijski.

da1 olimpijski zdobył Fin Vase- 
nius. Osiągnął on czas 8:23,3,
3) Ojala (Irlandja. 4) Langedijk 
(Holandju), 5) Stiepi (Austrju), 
6) Blomąuist (F.nlandja), 7) 
Hthisen (Norwegja).

W biegu na 50('0 mtr. Kałbar-
Drugie miejsce i Srebrny me-] czyk osiągnął cza? 8:47,7,

S e k  a f i s z a  z w y c i ę ż a
w  wyścig&cn Lobsle^ghowych

pierwsze, ald^i i drugie miejsce, 
zdobywając w ten sposób zarówno 
ż to ty, jak i srebrny moda* ' óljm- 
pijski.

Klasyfikacja drużyn przedsla, 
wia sie definitywnie następująco: 

1 ) Szwajcaria 2 (sternik Musy), 
w czasie 5:19,85. 2) Szwajcarja 
1 (sternik Canh) 5:22,73. 3j An­
glja, 4) Ameryka, 5) Belgja 2, 61' 
Ameryka 2, 7) Niemcy 1, 8) Bel­
gja L 9) Francja 1, 10). [Wło» 
chy 1. - ' - Z ' ’

GARMISCH - FAETENKIR- 
CHEN, 12.2. (PAT). W środę ra­
no oduyły tlę  w Garmisch dalsze 
wyścigi bobsleighow© czwórek. 
Wyścigi te miaiy już decydujące 
znaczenie dla ustalenia kolejno­
ści poszczególnych państw vi 
czwóraach.

C pierwsze miejsce ubiegała się 
przedewszystkiem Szwajcarja. Za 
wody istotnia zakończyły się zwy 
cięstwem Szwajcarów, którzy nie- 
oczekiw anie obsadzili nietylko

Bies. narclsrslti na tS R !:n .
START BIEGU 

GARMISCH, 12.2. (PA T). Cala 
uwaga i zainteresowanie na Oiim 
pjadzie w Garmisch skoncentro­
wała się w środę na biegu narciar 
sk.m 18 kim. otwartym . do kom 
binacji.

NA PIERWSZYM PUNKCIE 
KONTROLNYM 

GARMISCH, 12.2. (PAT). Na 
pierwszym punkcie kontrolnym, 
znaidującym się nr 6-ym kilome­
trze, jako pierwszy przybył Nie­
miec Wili Bogner, za nim Norweg 
Roeen i Szwed Lindgren.
SKANDYNA WSCY N AKCI ARZE 

GARMISCH. 12.2. (PAT). Od 
szóstego kilometra począwszy na 
pierwsze mielsce wysuwają się 
narciarze skandynawscy. Począt­
kowo najszybszym był Szwed Ar­
tur Haeggtiad, który wyruszył ia 
„o 00-ty skolei. Drugie miejsce 
zajmował Lag Hager; (Norwe­
gja), trzecim był Fin Nurmela.

Od 14-go kilometra sytuacja wy 
jaśnila s;ę o tyle, że prowadzenie 
objęli Szwed Laisson j Fin Jalka- 
nen. Między nimi właśnie imaia 
się rozegrać walka o pierwszeń­
stwo

LAKSSON NAJSZYBSZY 
GARMISCH, 12. * (PAT.): O

godz. 12.4 Szwed Larsson, witany 
ow acyjnie przez tysiączne tłumy, 
przybył na metę, os.ągaiąc naj­
lepszy czas 1 lł::3 8 . Mimo, że 
inni narciarze nie ukończyli jesz­
cze biegu, przypuszczano po- 
wszebnie, że nikt Larssonowi 
pierwszeństwa Już nie będzie 
mógł odebrać.

GARMISCH, 12. 2. (PAT.). — 
Pierwsze miejsce w biegu na 18 
kim. i złoty iredai olimpijski zdo­

był Szwed Larsson, który przebył 
zmienioną trasę w czasie 1:14,38.

Drugie miejsce zajął Hagen 
(Norwegja), uzyskując czas 
1:15:33, 3) Niemi (Finlandja),
w czasie 1:16:59, 4) MatsaDO
(Szwecja) 117:2 , 5) Of.fsbakkeh 
(Norwegja) 1:17:37, 6) Er«
dahl (Norwegja), 7) Rustadstuen 
(Norwegja), 8. Nurmela (Finlan-’1 
dja), 9) Haeggbiad (Szwecja).

GARMISCH, 12. 2. (PAT. 
Polscy narciarze startujący w 
biegu na 18 kim, osiągnęli, nastę­
pujące czasy; ,  |
Górski 1:23:11. Orłowicz 1:25.27. 

St. Marusarz 1:25:27, Br. Czech. 
1:25:55 Karpiel 1.27:31, A . M a­
rusarz 1:31:30. , . ,
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